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Cz ę ś ć  u r z ę (1 o w a.
Giitina Vherce z a p lu ty ń s k ie  w obwodzie samborsk im ohowią-  

_z»ła s ię (j |a za łożenia  r egularne j  szko ły  u siebie po wieczne  czasy.  
'Siniejący na g runc ie  gminnym pod nr.  8 1 7  s ia r .  !)14 no w.  budynek 
Szkolny z pomieszkaniem nauczyciela i sprawione  już  porządki  
Szkołne u t rzym ywa ć  zaws ze  w dobrym stanie,  na o p a ł  szko ły  do- 
^turczać rocznie 124 ok ło tów słoniy,  a n a k o n ń c  każdoczesnemu 
"auczyciclow i płttcić rocznie  81) zł .  (iO e. w. a. gotów ką, a w z i a r ­
nie 7 ,a/ lg mie rzyć  zboża w połowie żyta a w połowie jęczmienia 
2 tym obowiązkiem,  ażeby z tego dochodu opłaca ł  t akże  posługacza 
6zkoinego.

Na polepszenie tej  dotacyi  of i arował  rz.  kat .  pleban X. Jan 
J e dliuski na czas swego urzędowania  kapłańskiego  w Samborze  
"uczną kwotę  5 zł .  w. a. ,  a gr .  kat  pleban w Czukwi  X. Antoni 
^ ' e l i lo wsk i  na czas  t e raźnie j szego  p robos twa swego r o cz ną  kwolę 
^ 'zł. 10 e, w. a.

Okazaną  łemi ofiarami pożyteczną  dla ogółu t rosk l iwość  o 
P°parcie oświa ly miedzy ludem wiejskim podaje c. k.  Namies tnic two 
z Wyrazem uznania do wiadomości  powszechne j .

C z ę ś ć  ni  c i i r z ę t l o  w  a.
L w ó w ,  3. lipea. W  n iek tó rych dzienn ikach niemieckich na- 

"alrafić częs tokro ć  można na t a k  dziwne wyobrażen ia  i sądy o pro 
pinacyach po wsiach i mias teczkach p r yw at ną  własnośc ią  będących,  
Ze sp ros towan iu  ich ki lka s łów poświęcić zamierzyl iśmy.  W e dł ug  
tych dzienn ików prawo do p rop inac j i  byłoby g łówną  przeszkodą ,  
dl" której  go rze ln ic two  i p iwo war s two  podnieść się u nas nie mogą,  
^niesienie więc tego p raw a  zdaje im się być pożądanem ze w zg lę ­
dów na dobro ogółu,  t ak  nić j e s t ;  widzimy albowiem ze powstają  
1 u t r zymują się l iczne fabryki  wódek  i l iki erów,  powstają b ro wa ry  
piwne po wsiach i mias teczkach p rywatnych ,  nie będące własnością 
dziedziców tych że  wsi i mi ' t ecze k .  Bo p rawo  p r op inac j i  o g r a ­
nicza się u nas w prnkly i-c do wyłącznego  wyrob u  i wyszynku 
t r un k ów  upajających a mianowicie piwa,  wódki  i miodu;  j ą s t  zaś 
to p rawo w’ całej  rozc iągłości  nąturalnepi  i kon icczncm nas tęps twem 
prawa  własności  ziemi,  tak więc j e s t  me tykaluem i świętem jak 
' ' J a sność  każdego  innego rodza ju.  Nie ma ono za podstawę p r z y ­
wileju łub nadania,  ale powstało z samej natu ry  r ze czy ,  z samego 
Pojęcia własności .  Uzna ły  to p raw a  pozy t ywn e  w k ra ju  naszym 
•kowiązujące,  uzna ł  to patent  na jwyższy  z dn. 20.  g rudn ia  1S59 r. 
" s ławę  p rzem ys ło wą  zaprowadza jący ,  w k tó rym monarcha wyraźnie  
Zapo u ia d a ,  iz nowa us tawa nie może być zastosowaną  do p raw 
z p ro p in ac j i  wynikających.  Nie p rzeczy my  zaś  wcale,  ze z p rawa  
Pcopinncyi tak j a k  z p rawa  do każdej  innej własności ,  ze wzg lędów 
" a dobro publ iczne i za s losnwnem i odpowiedniem wynagrodzeniem 
" j " t a s z c z o n y m  być można,  tak j a k  z pańszczyzny  będącą u iszcze-  
"'cin czynszu  z ziemi wywłaszczeni  zostal i  dziedzice niegdyś wsi i 
" ł oś c i ,  a dzisiejsi  właściciele większych posiadłości  g run towych .  
W s za k że  wy właszczen ie  to z czynszu zi emnego nie obejmowało 
"'cale wy właszczen ia  z propinac j i ,  bo prawo to nie było uwzglę-  
dnionem przy  us tanowieniu cyt ry indcmnizacyjnej .  J eżel i  zaś  znie-  
s , cnie pańszpzyzny ,  wy właszczen ie  z czynszu na tej d rodze  op ła ra -  
" (go i,d dawna ju ż  było upragnionem,  zbawienneni  dla k ra ju  i ko-  
" i ecznem,  to nie było nicm i nie jest  wy właszczen ie  z propinacyi  
1 p raw do niej p rzywiązanych .  Nie wymaga tego wzg ląd na 
N s l ę p  p rzemys łu  k rajowego  co do gorze lni  i b ro w a ró w ,  j a k  

już  wyżej  wykazal i śmy,  z res z lą  wzgląd ten nie mógłby 
" j ć  s t anowczym w tak ważnym przedmiocie.  Bo p rawo  w y ­
właszczenia za wynagrodzeniem j e s t  j edną z najważniej szych  
a| r ybucyj  ogó łu  spo łeczeńs twa  pańs twa  i tylko w p rzypadkach  
" ‘cwątpl iwej  i koniecznej  pot rzeby użyte  i zas tosowane  być może.  
jdzie tu bowiem o naruszenie p raw a  własności ,  będącego podstawą 
; M e j  społeczności .  Również  i za rzu t ,  j akoby p r op in ac ja  była 
s*‘odkieoi rozpa jan ia  ludności  wiejskiej  na uwagę  zasług iwać  nie 
1,1 o Ze, bo nadużycia w tym wzg lędzie  rozporządzeniami  policyjnemi 
^ t a m o w a n e  być mogą.  "W obec emancypac j i  włościan i p o w sz e­
chnego równouprawnien ia  nie mogą się zaiste ostać dawnie jsze ro z -  
P"i 'ządzenia zabran ia jące  k redy towan ie  t r u nk ó w  upajających,  ale są 
" b być mogą zakaz y  odbywania muzyk  po karczmach  w czasach  

| j°bót polnych,  bo ka rc zm y pod tym względem ulegają władz y  po-  
' t .Yczno-policjjiifJ* Z res z t ą  w czasie dzis iejszym,  k tó rym umo-  

"ciaienie i uzacnienic włościanina s ta ło się u nas przedmiotem tylu 
głośnych badań i rozb i o r ów ,  kwes t ya  nadużycia propinacyi  nale-  
źećby powinna do rzę d u  tych kwes ly j ,  k tó re nu się opinia publ iczna 
g łównie  zajmuje.  Sil imy się i s łusznie  na zakładan ie  sz kó ł ek  wiej -  
"kicli,  na wydawanie  pism indowych ,  a tego nic widzimy,  ze us i ło-  
" " n i a  te  na nic się nie p rzyda dzą ,  j eże l i  lud nasz rozum swój i 
"' •cnie topić będzie w gorza łce ,  j eżel i  opi ls two t r zym ać  go będzie 
'  s tanie zw ie r zę c eg o  upoś ledzen ia ;  tu wspólncmi si łami działać po-
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winniśmy ku wytępieniu tej plagi moralnej  kra ju naszego,  a g łówny  
w tern działaniu udzia ł  w z i ą ść by  na siebie powinni  sami właścic iel e 
propinaeyj  w dobrze  z rozumianym własnym interesie .  S taran ia  du­
chowieńs twa naszego  ku zapr owadzen iu  to w arz ys t w  w s t rz e m ię ź l i ­
wośc i  nie odniosły i nie odniosą pożądanego  sku tku  t ak długo,  j a k  
lud nasz wystawiony będzie na pokusy a re nd arz y  propinacyjnych,  
usiłujący d i  w y c i s n ą ć .o s ta tn i  g r o sz  j ego  na t r unek ,  k tórego  nadu­
życie zdrowie  i mienia jego  niszczy i nie dozwala  mu podnieść się 
do wyższego  moralnego znaczen ia .  R z ec zą  więc samych  właściciel i  
p raw a  propinacyjnego być powinno,  ażeby s ta ra l i  się wykorzen ić  
opi ls two z obyczajów ludu, k tó ry ich o tacza,  dojść zaś  mogą do 
tego,  nie wydz ie rżawia jąc  s łużącego im p rawa ,  nie budując bez liku 
ka rcze m i ka rczemek ,  nie osadza jąc  na nich a re nd arz y  chrześc ian 
łub żydów,  ktorzj j  bez  wzg lędu  na wyznanie  chłopa w własnym 
interes i e rozpajać muszą.  W y s zy nk  t r u n k ó w  upajających powioiąnby 
się odbywać wp ros t  na r achunek  właścic iel a p r op in acy i ; s ługa,  k tó ry  
go w nim wyręcza ,  nie będzie miał żadnego in te resu  w rozpa jan iu  
chłopa.  Chłop i jego rodzina nie będą  wystawieni  na pokusę a r en -  
da rza,  żyda lub nie żyda,  wabiącego ich wszelkiemi  ś rodkami .  Być 
może,  że p ro p in ac je  u- len sposób admin is t rowane  nie uczynią tej 
int ra ty ,  j aką  właściciel  z a rend arza  wyciska,  ale ubytek  z tej s l rony  
wynagrodzi  mu się sowicie z drugiej .  Bo t r z e ź w o ść  „judu wiej ­
skiego nas t r ęczy mu l epszego i chętniej szego robo tn ika ,  w t r z e ź w o ­
ści tej lud pojmie poszanowanie  obcej  własności ,  zmniej szą  się k r a ­
dzieże i napady,  wypasania  i niszczenia zas i ewów.  S ło wem  w te n ­
czas dopiero oświata dojdzie do kmiecej  za grody ,  sz kó łk i  wiej skie 
i pisma ludowe właściwe  wydadzą owoce.  R z ec z  tę  zg łęb iaćby  po­
winny to w arz ys t w a  rolnicze,  za jmować się nią powinna opinia pu­
bl iczna,  bo wpływ'  jej  głębiej  częs tokro ć  sięga,  niż znaczen ie  p rawa 
sa me go ;  r ze cz ą  tą powinnaby się za jmować  publ icys tyka k ra jowa ,  
jeżel i  dobro k ra ju  i stotnie za ceł sobie wytknęła .

Monarchia Austryacka. u

W i e d e ń ,  30.  cze rw ca .  ( W i a d o m o ś c i  b i e ż ą c e . )  Jego  
c. k. Apostolska  Mość raczy ł  w ciągu dzi sie jszego p rzedpo łudnia  
p rzy jmować  wiele osób p rywa tnyc h  na audyeneye.

—  Jej  Mość Cesa rzowa  racz y ła  o fiarować na zak ła d  s i e re t  
w T ar n ow ie  dwa tysi ące z łotych.

—  Pod ług  doniesień z Kissingen wyw ie ra ją  tamte jsze  wTody 
cora z  pomyślniej szy wpły w na s tan zd row ia  Je j  ces.  Mości.  
( P o s i e d z e n i e  i z b y  d e p u t o w a n y c h  z d n i a  30.  c z e r w c a . )

%^ri c d c ń ,  1. lipea. Na p rze dwc zor a j s ze m posiedzeniu izby 
depu towanych rady  państwa oświadczył  I ł e r b s t  j ako  s p r a w o ­
zdawca  wydziału z łożonego  do wypra cow an ia  us taw y  d ruku ,  Ze 
uchwała  izby panów,  „ażeby po twie rdzen ie  tej  u s t awy  dopiero wtedy 
nas tąp i ło ,  gdy zostaną t a kż e  uchwalone p rocedura karna  w s p r a ­
wach prasy .i nowela do powszechnego kodeksu ka r ne go " ,  j e s t  nie­
s tosowna t ak  wobec s t anowiska  kons ty tu cy jn eg o ,  j a k  i ze względu  
na p raw a  korony.  Izba deputowanych niema —  zdaniem jego  -— 
wca le  p r a w a ,  b rać  t eraz  pod obradę  odes łany  z izby panów pr o ­
j e k t ,  i w tym też duchu ma być p rzes łane oświadczen ie  izbie pa ­
nów. Tak i  j e s t  wniosek wydziału.

Dep.  M u h l l e l d  r ad z i ł  po rozumieć się względem ustawy  
p rasowej  i t .  d. za pomocą komisyi mieszanej  z cz łonków obudwu 
izb, ale wniosek ten uważa ł  dep.  H erb s t  równi eż  za niepodobny do 
przyjęcia .

M ii h 1 f  e 1 d j e d n a k  br on i ł  swego  wniosku,  a T  : n t i  p o p i e r a ł  g o .
W  a s e r  w y ś w i e c a ł  p o w o d y ,  na k tó rych  w ydz ia ł  o pi era  s w e  

w n i o s k i ,  i u s p r a w i e d l i w i a ł  ró wn ie ż  wniosek Miihlfelda. P r z e d e w s z y -  
s t k i c m  — m ó w i ł — idz ie  o t o ,  a ż e b y  ustaw’a p rasy  p rzysz ła  do s k u t k u .

Po odpowiedzi  sp r aw ozd aw cy  i osobistej  uwadze  T in lego w y ­
świeca ł  Jego  ex. minister  L a s s  e r ,  p rzeds tawione  już  dawniej  p r zy  
sposobności  s tanowisko rzą du  w tej kwestyi  i ważność z a p r o w a ­
dzenia us t awy  p r asowej ,  a przy jęc ie  wrniosku Miih.felda zda je  mu 
się być najs tosowniejszym ś rodkiem do tego.

P rz y  głosou-aniu p rzy ję to  wniosek wydzia łu,  a wniosek  wy­
działu odrzuc i ł a  izba 68 głosami  p rzec iw 61.

Potem przysz ło  pod obradę sp rawo zda n ie  wydzia łu  f inanso­
wego wzg lędem budżetu mini s t ers twa f inansów.

Po przemówieniu sp r aw oz d a w cy  i k ró tk ie j  debacie p rzy ję ła  
izba wszys tk ie  pozycye budże tu  bez zmiany.

Wniosek  R e  eh  b a  u e r a  wzg lędem n iezwłocznego zwin ięc ia  
k ra jowy ch  dyrckcyi  f inansowych zo s t a ł  odrzucony,  pcczem zamknię to  
posiedzenie o godzinie 2. z południa.

Francy a.
( Z a m k n i ę c i e  s e s y i  c i a ł a  p r a w o d a w c z e j  o .— U w a g i  

d z i e n n i k ó w  n a d  w y p r a w ą  m e x y k a ń s k ą.  —  N o t o w a n i e  
p o ż y c z k i  r o s y j s k i e j . )  Ciało p r a w o d a w c z e  na osta tniem swem 
posiedzeniu zawotowało  pensyę  dożywotnią  dla w d o w y  i córki  po



io fl
s ł awnym ko m po zy to r ze  Halewy  w ilości 500 0  fr. rocznie ,  a nas tę­
pnie uchwali ło  ki lka koncesyj  na budowę d r ó g  że laznych pobocznych.  
Mowa zaś  h r .  Morny p rzy  zamknięciu obrad b rzmi  j a k  nas tępu je:  
„ P an ow ie !  odbyl iśmy długie i p racowi te posiedzenia,  T rz eb a ,  ażeby 
k ra j  wiedzia ł ,  iż nikt  temu nie winien,  że  posiedzenia t ak  długo 
t r w a ły .  Powodem do tego była zupełna  zmiana w systemie na­
szym f inansowym,  k tó r a  to zmiana pociąga ła  za sobą wiele w y k a ­
z ów  i pism, t ak,  iż r ząd  nie mógł  dość wcześnie  z łożyć projekta  
i p ra w a  f inansowe.41

„Ale izba i jej  wydzia ły ,  a dodałbym do tego  i r ada stanu,  
gdyb y  mi o niej mówić p rzys ta ło ,  p r ac ow ał y  gor l iwie ,  j ak na p r ze -  
ścigi.  Dziękuję  wam Panowie za wsparcie ,  k tó r e  mi zaw sze  u ż y ­
czal iście.  Jeże l im kiedy komu uchybi ł ,  j e i e l im  zniewol i ł  kogoko l ­
wiek bądź  do uleg łośc i  dla ogółu zg romadzen ia ,  ci pewno mi w y ­
baczą .  Czyni łem to za w sze  niechętnie.  Czyni łem to jedynie z obo­
wiąz ku  a nigdy w sku tek własnej  woli.  Wiedz ieć  bowiem pot rzeba,  
że  zaparc ie  się samego siebie i uległość obowiązkiem są każdego 
cz łonka wzg lędem ciała,  do k tó r ego  należy.  S tano wi  to całą siłę 
i godność  zg r om ad ze ń  publ icznych.“

Panowie,  wed łu g  ar t .  46.  i 48.  konstytucy i  i na zasadzie de­
k r e t ów  cesar sk ich  z dnia 8. s tycznia,  23.  kwietnia  i 7. cze rw ca  
roku  b ieżącego ogłaszam niniejszem,  że obecne posiedzenie ciała 
p r aw oda w cz ego  na rok  1862 zamknię te  zostało.  “

Z  dzienników f rancuskich L c  Tem pu  poświęci ł  d łuższy a r t y ­
kuł  sp rawie  mexykańskiej ,  rozb ie ra jąc  mowę p r ze z  ministra p. 15i 1 - 
laul t  w odpowiedzi  na wniosek p. Jules  Fav re  wygłoszoną .  Oddając 
s łuszność  żądaniom pieniężnego wynagrodzen ia  za szkody f rancu­
skim poddanym wyrządzone ,  L e  T c m p s  żali się na to,  iż w mowie 
min i s t r a  nic może się dopa t rzyć  pewnego planu poli tyki  r ządowej .  
W  mow'ie tej wychodzą  na jaw dwie odmienne zupełnie  t endeneye;  
j e dna  odnosi  się do żądania zadość  uczynienia za poniesione k r z y w ­
d y ; d rug a  zaś  chcia łaby,  ażeby  F ra nc y a  wzięła na siebie u sz cz ę ­
ś l iwienie wszys tk ich narodów.  W y p r a w a  mcxykańska opar t a  była 
na p rzypuszczen iu ,  że r ządy Ju a re z a  t ak są s łabe,  iz padną za s a ­
mem pokazaniem się n a s z e m ; p rzypuszczen ie  to okazało się myl-  
nem,  J u a r e z  bowiem dość posiada si ły do stawiania nain oporu.  
W  końcu le T e m p s  zga dza  się z rząderh na to,  iż F rancy a  opu­
ścić nie może  Mexyku bez o t rzymania  satysfakcyi  i wynagrodzen ia ,  
j a k ie  się godności  je j  s łuszn ie  należą.

N a  ostatniej  g i e łdz ie  parysk ie j  notowano os tatnią pożyczkę  
r osy j sk ą  p r ze z  Rothscl i i lda negocyowaną o ' /s % niżej kur su emi- 
syi .  W  świecie f inansowym ob ró t  ten w yw ar ł  niejakie wrażenie ,  
j a k o  oznaka  obawy z powodu  ostatnich wypad kó w w Pe te r sb ur gu  i 
całej  Rosyi.

Włochy.
( W i a d o m o ś c i  b i e ż ą c e . )  Minister  marynark i  sa rdyńskiej  

poleci ł  budowę nowych 4 f regat  pancernych.  Mówią,  iż h r .  Vimcr-  
cat i ,  k tó r ego  p rzybyc ia  do Turyn u  w dniu 26.  cz e rw ca  oczekiwano,  
p rzyw iez ie  dokument  uznania Kró les twa  Wł osk iego  p r ze z  Rosye.  
F r e g a ta  „ T u k c r y “ odpłynę ła  z Genuy do Palermo,  dla zabran ia  
t amże  księcia Piemontu,  na W s chó d  się udającego.  Gar iba ldi  od ­
wiedz i ł  księcia i był  u uiego na śniadaniu.  Na posiedzeniu izby 
depu towanych  w T ury n i e  dep.  Crispi  mówił  powtórn ie  o wysłaniu 
em igran tów weneck ich do Sardyn ii ,  nazywając wyspę tę p r awd z i -  
wem wygnaniem.  Ra ta zz i  od rzek ł ,  iż Sa rdynia  żadną mia rą  j ako  
miejsce d e p o r ta c j i  uważane  być nie może,  r ządowi  zaś s łuży p rawo  
wskaz an i a  miejsca pobytu tym emigrantom,  k tó rym udziela wsparcia.  
Gal l enga i Bixio p rzemawia l i  za emigrantami .  W  końcu izba p r z e ­
sz ła  do por ządku  dziennego i do rozb io ru  p rawa o deze rcyach woj­
skow ych .  Pinelli,  znany z częs tych  ro zs l r z e lań  w Neapol i tańskiem,  
oświadczy ł ,  iż ka ry  w projekc ie  do p rawa naznaczone ,  są j e szc ze  
za  nadto ł agodne.

Na posiedzeniu z dn.  29.  czerw'ca taż  sama izba depu tow a­
nych przy ję ła  ogólny budże t  większośe ią  215 g łosów przeciwko  81.

Zgłos i ło  się to w ar z y s t w o  ang iel skie ,  żądające koncesyi  do 
budowy d r óg  że laznych w Sycyli i .  D o m a g a  się ono gw'&rancyi 
w p ły w u  2 0 . 00 0  f ra nków za każdy ki lometr  d rogi  żelaznej ,  i ods tą ­
pienia 30 0 .0 0 0  h ek t a r ó w  grun tu  z dóbr  narodowych .

Z  Rzymu piszą pod dn. 26.  czerwca ,  iż w rocznicę b itwy pod 
Solfe rino i San Marino odbyła się t amże demonstracya,  wywies ze ­
niem chorą gwi  t r ze ch  ko lo rowych  w r ó ż n y c h  częściach miasta i 
rozlep ian iem po inurach odezw y rewolucyjnej .

Z  Neapolu piszą pod dniem 23.  cze r w ca ,  iż Gar iba ldi  s tara 
się o p rz e pr o w ad z en ia  wyboru  do izby deputowanych pu łkownika  
C o r r e ,  j eduego  z najzacięt szych cz łon kó w  s t ronn ic twa  czynu.  Dzien­
nik T o p o lo  <VItalia pisze,  iż Sycylia i p rowmeye  neapoli tauskio 
p rzepe łn ione  są j r ne ra ln emi  inspektorami ,  komisarzami ,  o rg an i za t o ­
rami ,  inspektorami  i irinemi u rzędn ikami ,  k tó rym bajeczne dycty 
op łacać  muszą.  —  W  pr zys z ł ym  tygodn iu  uwięziono 8 osób nad 
g r an icą  r zym ską ,  k tó r e  chcia ły po łączyć się * powstańcami  neapo-  
l i tańskiemi.  W e d ł u g  icli zeznań pu łkownik  l eg i t imis touski  Z im m er -  
niann,  ma mieć oddz iał  o 2 0 0  ludziach zb rojnych pod swoim r o z ­
kazem.

Niemce.
( W i a d o m o ś c i  b i e ż ą c e . — S p r a w a  k a s  e l s k a . )  W s z e ­

chnica  w Monachium obchodz i ł a  w dniu 26.  cz e rw ca  3 9 0  rocznicę  
swej  fundacyi .  Ks iążę  Kar o l  T e o d o r  Baw arsk i  wyjecha ł  t e goż  s a ­
mego dnia do Kissingen dla odwiedzenia  Najjaśniejszej  Cesa rzowej  
aus t ryack iej j  s ios t ry  swej  rodzone j .

— M

I 0

G azeta  K a s e ls k a  ogłosi ła przed ki lkoma dniami pretesfacj1 
r a d y  gminnej  kaselskiej  p rzeciwko nowo mianowauemu ministery0n,‘ 
posądza jąc  je z góry  o r eakcy jne tendeneye.  W wstępnym zaś  art)'  
kule przedmiotów’! temu poświęconemu gazeta  k a s e h k a  wyraża  s1' 
j a k  n a s t ę p u j e : „Przek on an i  z tern je st eśmy,  że miui steryum lej
król .  W y s o k o ś c i ,  E le k to r a ,  nic nie zan iedba ,  co tylko dla doi"’1
kra ju  pożądanem się o k a ż e ,  pi e rwszym jego  krok iem było prż)"
wrócen ie  dawniejszej  k o n s t y t u c y i , tak j a k  tego zapragnąć  tyH'1’ 
można —  jeżel i  zaś  pomimo tego z  wyra źną  p rzeciwko niemu 
s tepują  nieufnością,  to mu wystarczy'  przekonanie ,  iż wypełni ło sWJ 
obowiązek  na podstawie konstytucyi  i p rawa.

Rosy a i Królestwo Polskie.
W a r s z a w a ,  30.  cze rw ca .  ( P o s i e d z e n i e  r a d y  s t a n u - )  

G azeta  w  a r s  zaroś k  a donos i :  W  dniu onegdajszym o godzinie 2gi |’-1 
po południu odbyło się pod p rezydencyą  jw .  hr.  Wielopol skiego,  mai" 
gral i iego Myszkowsk iego  posiedzenie ogólnego zebrania r ady  stan:'1

Posiedzen ie  to naczelnik r ządu cywilnego wiceprezes  r ady za' 
gai ł  w sposób n a s tę p u j ąc y :

„Panowie !
„Mając za sz czy t  po raz  p ie rwszy  z nowego powołania mnie

przez  Naj j aśniejszego  Pana do Was  przemawiać,  p rzychodz i  •»'
rozpocząć  od wynurzenia  ża łośc i ,  k tórą wszyscy ze mną podziela'  
cie z powodu op łakanego  wczora j szego  wypad ku :  mówić tu o zbro '  
dui niesłychanej  i bez p rzyk ładu  na ziemi naszej ,  o zamachu n3 
osobę zastępcy  namiestnika naszego  Monarchy.

J W .  hr.  Li iders chce,  aby w czynnościach także  rady stal)" 
Kró les twa żadna p r ze rw a  nie miała miejsca,  i upoważni ł  mnie do 
p rzewodniczenia  Panom w ich obradach.

Otwieram je  oznajmieniem nowych dowodów dobrot l iwość1 
Jego  ces król .  Mości dla r ady s tanu i dla kraju naszego.

Zleci ł  mi Naj j aśniejszy Cesa rz  i Król  oświadczyć Panom mo'  
na rsze Swoj e  zadowolen ie  z prac  Waszych nad p rawem względem 
oczynszow auia rolników z urzędu.

Sk ład  dclegacyj  czynszowych  p rzez  nowe p rawo do działani3 
ż urzędu powołanych pozos tał  bez zmiany,  w czem wed łu g  uwag1 
dostojnego naszego  namiestnika wielkiego księcia Konstantego dany 
j e s t  mężom z wyboru  do rad  powiatowych,  a następnie do dclega- 
eyj czynszowych powołanym,  dowód  ufności p rawodawcy ,  z którf j  
oni pewmie wywiążą  się p rze z  bezst ronne za ła twianie  tych czynno '  
ści i p r zez  sumienną pieczołowi tość  o dobro ludu wiejskiego.

Gdy  skutkiem prac Was/ .yeh,  oraz  przyjęcia  p rzez  Naj j aśniej '  
s zego  Pana bez zmian żadnych  tabeli  klasyfikacyjnej  r ządowej  za ­
bezpieczone j e s t  zgodnie ze  s łusznośc ią  dobro ludności  wiejskiej,  
p rze to z drugiej  s t rony  s ta raniem będzie r ządu s l r zcdz ,  aby nale­
żności  czynszowe bez uszcze rbku właściciel i  dochodzi ły.  Na skutek 
też  wniosku uczynionego w radzie adminis t racyjnej  jw.  p. o. namie­
stnika,  za radza jąc  zasz łym w ostatnich czasach niedogodnościom,  
obos t rzyć  r ac zy ł  polecenie do władz  wojskowych ,  ażeby w razie 
oporu  należną wed ług  p rawa  pomoc do ściągania czynszów i w ogól­
ności do wykonywania  w yr ok ó w  i ak tów sądowych pod ług p r zep i ­
sów  udzielały.

Z powodu zaniesionych do Naj jaśniejszego Pana zażaleń r z y m ­
sko-katol i ckiego  duchowieńs twa w Króles twie Polskiem Jego ces- 
król .  Mość r ac zy ł  ro zb ió r  tych uciążl iwości  i życzeń władzom wła ­
śc iwym polecić,  a skutkiem zfożonych sobie wyjaśnień i w n i o s k ó w  
oznajmić na jwyższą Swoj ą  wole,  na mocy które j  do władz  tych 
wydane zos ta ły  rozporządzen ia ,  o j ak ich  z wiedzą jw  p. o. namie­
s tn ika  mam sobie za szczęśc ie  wiadomość Panom udzielić.

Co do ma łżeńs tw mieszanych Jpoleconein zos tało komisyi  r z ą ­
dowej  wyznań  i o świecen ia ,  aby w porozumieniu z k o m is ją  r z ą d o ­
wą sp r awie d l iwośc i ,  p rzys tąpi ła  do roz lrząśnicnia  p rawa o ma łże ń­
s twie  z r.  1 8 3 6 ,  celem przywrócen ia  dawnego p r aw o da w s tw a  co 
do zawieran ia  ma łżeńs tw mięszanych i aby komisye t e  wygo towały  
p r o jek t  s to s ow ny ,  z uwagą wskaże  na za sa d y ,  j„kie p rze z  stolicę 
apos tolską dla P rus  nndreńskich,  Bawary i  i W ę g i e r ,  w osobnych 
b rewach  i ins t rukcyach p rzep isane z o s t a ł y ;  t a k ,  i ż b y ,  gdy dw ór  
r zymsk i  zgodz i  się na zastosowanie  tych b re w  i insćrukcyj do K r ó ­
les twa P o l s k ie go ,  p ro jek t  p rze z  władze tu te j sze wygotowany, '  mógł  
być do sankcyi  monarszej  przedstawiony.

Co do kor respoudency i  tu t e j szego duchowieńs twa ze  stolicą 
apostolską,  p rzy w ró co ny  zos ta ł  porządek ,  j aki  istniał  p rzed rokiem 
1845 ,  w tern, iż kor respondeneye ,  po p rzedstawien iu  ich namies tni ­
kowi p rze z  komisye r zą dow ą  wyznań rel igi jnych i oświecenia p u ­
bl icznego,  posyłane będą  wpros t  p r zez  namies tnika legacyi  cesa r sko-  
rosyjskie j  w Rzymie i w tenże sposób k o r esp on de nc j e  s tamtąd  będą 
na dsy łane ,  z wyjątkiem wszakże  ważnie j szych p rzedmiotów,  wy ma­
gających  decyzyi  monarszej ,  a ułożonym w tym celu wykazem ob ję­
t y c h , k tó r e  winny być w do tychczasowym porządku  p rzedstawiane 
do na jwyższe j  wiadomości .  Roz porządzono  r ó w n i e ż ,  aby komisya 
r zą dow a  wyznań nie s tawiała p r z e s z k ó d  w zwoływaniu  synodów,  
aa  zniesieniem się z władzami  rządowemi .

Wiele t a kż e  innych życzeń  duchowieńs twa znalazło pomyślne 
za ła twien ie  p rze z  s tosowne polecenia,  do komisyi wyznań i oświe­
cenia wydane,  j ako to :  co do p o l e p s z e n i a  bytu wysłużonych  kap ł a ­
nów,  co do reo rgan izacy i  instytutu księży d e m e r y tó w ,  co do spo­
sobu użycia funduszów duchownych i snpresyjnych i co do wielu 
innych p rzedmiotów,  k t ó r ych  nie wymieniam.  Co do niektórych  spraw' 
p o l c c o n e m  zostało k o m i s y i  r ządo wej  wyznań,  aby na właściwe j  d ro-  

I dze zniosła  się z duchowieństwem względem pożądanego ich za ła -
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a do ieli r zędu  nałoży zbiór  dotychczasowy cl) p rzep isów 
0 budowie i r epa racyi  kośc io ł ów ,  i p rzygotowaniu ,  uproszczonego  
' v tym wzg lędzie pos tępowania ,  n iemnie j ,  rozpoznanie  zasad co do 
*>o wy cli spisów majątków duchownych  i co do r e o r g a n iz a c j i  a k a ­
demii ( luebownęj,  o raz  seminaryów.

Nakoniec,  komisya rząd ową  sp rawied l iwośc i  o t r zymuje  pulece-  
n' fi, aby rzec z  co do p rzepi sów prawa karnego ,  wymierzonych  
Przeciwko pewnym przypadkom odwodzenia i odstąpienia od wiary,  
);'k również  co do postępowania z duchownymi na d rodze  karnej ,  
niiała na uwadze  p rzy układaniu nowego p rawa karnego i p rocedury 
^'■yminalBej.

Wolą jes t  Najjaśn.  Pana,  aby obok zachowania  zwierzchn iej  
powagi r ządu i p r a w  każdego  w kraju w y z n a n i a , duchowieństwo  
r7J 'msko-kaloI ickie używało u nas znaczenia,  jakie mu j e s t  właściwe,  
7e względu,  że tak p rzeważna  liczba poddanych Jego  cesa rsko-  
królewskiej  Mości  w Królestwie  Polskiem religię r zymsko-ka to l i cką  
" )  z naje.

Panowie!  Miłościwy nasz Monarcha o tw orzy ł  d rogę popraw 
8Polecznych,  zaradzen ia  dolegl iwościom kraju i zabezpieczenia dobrego 

}’tn swoich poddanych.
Z drogi  tej,  dobroczynną rę k ą  Jego wytkniętej ,  r ząd Jego 

Cl‘8f trsko-królewskiej  Mości niezem i nikomu sp row adz i ć  się nie da, 
" " s / . em,  w spełnieniu swego  zadania,  z ( lożą pomocą,  na poparcie 
^ a s z e ,  na poparcie kra ju całego l iczy.“

Następnie z kolei porządku dziennego , rada rozpoznawała  
Prośby i zażalenia do niej wniesione.

Księstwa Naddnitajskic.
( S p r a w a  s e r b s k a . )  Ostatnie wiadomości  o stanie r zeczy  

Be lgradz ie  —  pisze gaze ta  w ie d e ń sk a  —  nierobią nadziei  spo­
kojnego za ła twien ia  tej  sprawy .  Por t a  umia r kowana  l iczy w p r a w ­
dzie wiele na osobisty wpływ komisarza  P o r t y ,  Achnieda t  ekif- 
h fendego,  k tó ry ma się odznaczać wielkiemi zdolnościami dyploma- 
b c z n e m i  i niezłomnym c h a r ak te re m ;  ależ właśnie ta j ego niezłom- 
llośe niedozwoli  mu nagiąć się do wymagań st rony  przeciwnej ,  która 
Podług korespondencyj  t amtejszych obstaje koniecznie p rzy  zupe ł -  
,lem ustąpieniu T u rk ó w  z t e ry to ryum se rbsk iego .  Mimo to jednak  
U pew nia  gazeta  tem eszw nrs l ia , że Książę niepostawi ł  j e szcze  u rzę -  
downie tego warun ku  , lecz owszem głuchy  na wszelkie  podniety 
P <irty i wojennej  wydał  odezwę cl o ludu wie j s k ie go ,  ażeby aż do 
' 'kończenia uk ładów wytoczonych p rze z  mocars twa opiekuńcze za -  
chouy \va ł  sic spokojnie.

P rzy  tein wszys tkiem n ieprzes taje  Se rb ia  zbroić się na wielką 
skalę Jak donoszą dziennikowi  W a n d  er er  z  25.  cz e rwca ,  obsadzi ł a 
"niieya k r a jo w a  g ran ice  dla zapobieżenia wtargn ięciu  wojska tu-  
l’eekiego.  Na kilku punktach za łożono obo zy ,  zaopa t rzone  także 

r ez e rw ę .  Milicya wyruszająca o t rzymuje  po największej  części  
r °ń od rządu,  a swoją  własną broń zostawia pozostaj ącym w do- 

cz łonkom rodziny  dla obrony ich w raz ie  po t rzeby.  Wszy s tko  
Pieszy z zapałem do obozów.  Dotąd s tanęła dopiero pie rwsza  klasa mili- 

na stopie wojennej  ; zaś pod twie rdzą be lg radzką ,  s toją oprócz  r e -  
fenlarnego wojska tylko wysłużeni  żo łn ierze  z sąsiednich obwodów.

K r o n i f i a .
(Ofiary dobroczynne.) Istniejące  od ki lku lal już  w naszem mieście 

* * o 1 j c J[ i e S t o w a r z y s z e n i e  c z e l a d n i k ó w  pod sta ranna  d y re k c ją  
Z y g m u n t a  O d e l g e w i c z a ,  a opieką ki t l u obywateli tu to jsz jeb ,  

olwiek nieposiada dotąd żadnych ustalonych funduszów, rozwija  się  p rze-
H«ed

lilii;
Qi ,

coraz  pomyślniej dzięki szczodrej u nas zaw sze  dobroczynności publiez- 
H ' ’ j źli idzie o w sp ieran ie  zakładów przynoszących rzeczyw is ty  pożytek k ra -  

l tak milo nam donieść dzisiaj znowu, że r.a r z e r z  wspomnianego slo-“ ivi
V *j8zen ia  ofiarował J W .  hrabia J a n  Z a m o j s k i  d w i e ś c i e  f r a n k i  

4 • o c i e , a za sta ran iem  J W. hrabi M a u r y c e g o  U a i e d u s z y c k i e g  o
°ź>li zebrani na w jsc ig i  konne Szanowni O bjw ate le  kraju,  którzy w ogóle 
^  sposobności każdego liczniejszego zebran ia  edr.tadają chętnie g rosz  ofiarny

cd s  dobroczynne, — kwotę 75  z), w. a., za które to dary składamy nioioj- 
imicniein rzeczonego stowarzyszenia  publiczne podziękowanie,

— W sali redu tow ej daje dziś p. J ó z e f  D u l ę b a  koncert  na forte- 
l|1(> przy  uprzejmem spół działaniu panny KI o ty  Id y  B o g d a n o  w i c z ó w n e j. 

|j (P o ża r  z p ioruna ) Dnia iO. *• no. około południa nawiedziła  miasteczko
1 o I •1 ! n ę  w obwodzie slryjskim s traszna tuczą z  gradem i ulewą, w ciągu Uló

Hi
• “Rodził piorun w wierzbę  przy demie iiiieszczanina Jacka K , od czego za- 

sie w net  s t rzecha  słomiana jego domu, i pomimo wszelkiej pomocy zgorza ły

boj
" J'Uo

ÓC/.y silnym wietrze  w krótkim czasie wnzjBlkie budynki mieszkalne i go- 
*‘skie, zasotiy w zbożu i ustawiona świeżo s te r ta  siana. S tra ta  jego  ma

*'c do 1500 zł.  w. a.

bego
(pJtąmina w szkole rolniczej Dnblańskiej)  na Sgie półrocze roku  szkol-

Hdku.
•862, odbędą s i ę  o d  dnia 9. do 29. l i p c a  1862 r .  w n a s t ę p u j ą c y m  p o -

9- l ip c a :  Z nauki teoryi rurlic twa w I. k las ie ,  z p r a k t y k i  rolniczej w I I .

klas ie ,  z adm in istrac ji  wiejskiej  w 111. Klasie.

U -  „ Z adm in is t rac j i  wiejskiej w II. klasie , i chemii rolniczej w 111. 
klasie.

„ Z fizyologii zw ie rzą t  w !• klasie, z teoryi rolniczej w II. k la ­
sie, z d renars lw a  w III. klasie .

' o f  . J  , ' j < ' ' -  i i  i ' >  ;? i f |  r,» f  r-(kF*7 lo t{1«)ł  WiSiffydrtrt

11 16. -  ̂ 7i ogrodnictwa w II. klacie, z teoryi  ro ln ic twa •« 10. K la s i /
j W I 18, „ z  chemii ogólnej w I. klasie, z chemii ró lniczój w II. klasie ,

z praktyki rolniczej w t l i .  k lasie .  Ol HO i . .  . [ -'1 '1_ 
21. „ Z meteorologii, w I. klasie,  z n iweta iy i '  w  II. klasie,  ż. techno­

logii ro ln iczej  U* lit .  klasie. a do t i l i  o s  i s a o j  och 
23. „ botaniki w I, klasie,, z budownictwa w III. k lasie .
25. „ Z matematyki w 1. l.lasię, z chowu zwierzą t  w II. klasie , z le ś ­

n ictwa w 10. klasie .
29. „ Z praktyki  rolniczej w 1. kl. s i e z  mechanjki ' w li.  KJaete,
' % rachunkowości  wiejskiej  w III. klasie!

1 ^p. Popisy. t iu    J o q  o: j j j  ,v

Wypracowania  r jsu n k o w e  przez  uczmów wykonane,  .będą przed łożone  
p rz ez  caty ciąg exa’minów. I C,B 1 ,T ul

Ex,amina te odbywme się będą w godzinach porannych, ur dniach w y le j  
wskazanych, 7. każdym uczniem z osobna z każdego z poinienionych p rz e d ­
miotów. “

W stęp  do sali ex im inac \jne j  wolny je s t  dla publiczności.
Z komitetu o. k. T ow arzystw a  goBp. galicyjskiego.

Lwów, 29. czerwca  1862 r .  P rzew odniczący
K a z i m i e r z  K r a s i c k i .

■ .... l . tdo
9B,VS e k re ta rz  PrM decki.

Wiadomości handlowe. 7/0!^ 
^  do (U

K o ś o i i i j j f i i  22.  czerwca .  Oti 1. do 15. b. iu. sprzedawano  na 
t a rgach  w Ko/onn/i, Kuttach i  kini a ti/nie w  przecięciu mcc psz e ­
nicy po 3zł  50c.  —  3z ł .  GOe. — 3zł .  54e. ;  żyta 2z ł .  Bito, a— 
2zl .  63c.  — 2zł.  60c. ;  jęczmienia 2zł .  —  2zt .  —  lz ł .  88c. ;  owsa 
l z ł  54c.  — lz ł .  27c.  —  l/ , ł .  54c. :  h reczki  2zł .  50e.  —  2zł ,  óOc. 
—  0 . ;  kukurudzy 2zł .  50c. ,  —- 2zł .  60e.  —  2zł .  lGc. ;  kartofli  
w kŚniatynie l z ł .  (iOc. Cc tna r  siana po l z ł .  —  80c.  ■—  l z ł .  32c;  
wełny  w Kuttach 35/.ł.  Zn sag  d rzewa  twarde go  płacono 6zł .  —  
Gżł. 50c.  —  Gzł. 4 0 c . , miękkiego 4z ł .  50o.  — 3zł .  50c. '  ■— 0. 
Funt  mięsa wołowego kos z tował  13c. —  12c.  —  IOc. i mas oko­
wity G5c. —  G4c. —  55c.  Nasienia konicza nie było w handlu.  I *

Ostatnie wiadomości.
■tłi

W ydz ia ł  f inansowy rady  pańs twa  p r ze d łoży ł  zn ow u dwa świeże  
sprawozdan ia  izbie. P i e r w sz y  odnosi się do uchwalonych w  izbie 
panów zmian w ustawie względem opodatkowania  gorze lni ,  i w y ­
dział  oświadcza  się za zniżeniem podatku z 6 3/ la c. na 0 c e n tó w ;  
zaś  d rugie  sp rawozdan ie obejmuje ru b ry k ę  budże tu pod n az w ą:  
„Inne,  do żadnej  z is tniejących gałęz i  admin i s f rac j jnych  niefrałe- 
żąee wy da tk i . “ W y dz ia ł  proponuje p rzyzwolen ie  wszys tk ich p o ­
z y c j i  tej  rubryk i ,  w j j ą w s z y  10 .000 zł .  j a k o  pe ns j i  dla lir. Nadasdy ,  
k tó ry t e ra z  objął  znowu u r ząd  s iedmiogrodzk iego  kaneie rzn na-  
dwornego.

W  spraw ie  mexykańskiej  donosi  Indep .  belge , z Pa ry ża ,  że  
F ran cya  odrzuc i ł a  pośredn ic two  of iarowane j e j  ze s t r ony  Angli i .  
T ę  wiadomość po twie rdza  t a k że  korespondeneya  pa ryska  w G a ze ­
cie ko/iińskiej,  k tó ra opowiada,  że  Ear l  I iussell  za py t yw ał  ustnie 
hrab iego F lnhaul t ,  czy nie mogłaby Anglia p r zy j az ną  usługą swoją 
zapobiedz dal szemu rozlewowi  k rw i  w Mexyku;  ale poseł  f rancuski  
odpowiedz ia ł  ita t ę  uprze jmą p r o p o z y c ję ,  że honor  F r a n c j i  zanadto 
j e s t  w tej sp ra w ie  zaangażowany ,  by Cesa rz  Napoleon mógł  w tej  
chwil i  p rzy jąć  j ak iekolwiek pośrednic two .

Scsya f rancuskiego ciała p r aw od aw cz ego  zos tał a ju ż  zamknię ta  
na dniu 27.  z.  m. po krótkiej  p rzemowie  pożegnawcze j  M o r n j ’ego,  
k tóra  j e dn akż e  niedotknęła bliżej żadnej  z ważniej szych kwestyi  
pol i tycznych.

W  T u ry  nie odniosło mini steryum Ra t t azzego .  pomimo,  że  nie­
posiada zaufania u narodu,  nowe zwyc ięs two w i zb ie ;  us t awa  w zg lę ­
dem budże tu,  do której  p- Ra ta zz i  p r zy w ią zy w ał  k u e s t y ę  gabine­
tową,  przy ję ta  został a  większością 215  g łosó w przec iw 81.  W R z y ­
mie i w kilku innych miastach pańs twa kościelnego obchodzono 
rocznicę  wstąpienia na t ron  Papieża  zwykłetni  uroczystościami ,  a 
w Neapo lu  p rzygo towują  wielki  festyn s t r ze lców narodowych ,  na 
który zj echal i  t akże  książę Humber t ,  syn  k rólewski ,  i Garibaldi .

M o r d e r c a  p r e z y d e n t a  g a b i n e t u  w  I l u k a r e s z c i e  nie z o s t a ł  j e s zc z e^  
w y ś l e d z o n y ,  a z a m o r d o w a n i e  j e g o  p r z y p i s u j e  w i e ś ć  tej okol iczności? 
ż e  p.  B a r b u  Ca t a r g i  o ś w i a d c z y ł  s i ę  w  i z b i e  d e p u t o w a n y c h  p r z e c h ^  
z a m i e r z o n e m u  o b c h o d o w i  r o c z n i c y  rewolucyi  w Buka reszc ie  w r.  
1848,  z k t ó r e g o  c h c ia ł a  p ar t y a  r e w o l u c y j n a  kor zys ta ć  dla wyw o-  
ł,inia1 n o w e g o  p o w s t a n i a  w  s t o l i c y .  D o m y ś l a j ą  się t edy,  ż e  s k r y to ­
bój ca  p r e z y d e n t a  mus i  z a p e w n e  n a l e ż e ć  do te j  par ty i ,

S t a n  r z e c z y  w  B e l g r a d z i e  nie z m i e n i ł  s i ę  w  niczero d o t y c h ­
c z a s ;  t y l k o  j a k  d o n o s z ą  z a m i e s z c z o n e  vv d z i s i e j s z e j  G azec ie  naszej  
w i a d o m o ś c i  z  B e l g r a d u  z br o i  s i ę  S e r b i a  c i ą g l e  i w z m a g a  się z a p a ł  
w o j e n n y  w kraju,  który ntoże z ł a twośc i ą  ubiedz po jednawcze  z a ­
m i a r y  d y p l o m a c y i .  *

Teleg ram z P e te r s b u r g ^  z 30.  z.  m. po twie rdza  w cz o ra j sz ą  
wiadomość od granicy polskiej ,  ż e j e n e r a ł  Li iders uwolniony z o s ta ł y  
dla s łabości  od p ias towanego dotąd urzędu,  a Wielki  ks i ążę  Kon ­
s tanty obejmuje komendę nad 1. arntią.  Dla c i ekawości  wspomniemy 
tu j e sz c ze  wieść rozg łos zo ną  w Gazecie  l ip sk ie j , j a kob y  między  
Rosyą  i F r a n c y a  miał s t anąć t r a k t a t  p r zymie rza  za cze pno -o dp or -  
nego z pcwncini  gw araneyami  posiadłości  i p r zy rzeczen iami  co do
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naby tków fe r j  łnryalnych  na p rzysz łoś ć .  P o wt a rz am y  j ednak ,  że to 
wieść ty lko ,  k tó r a  z r e s z tą  mało ma za  sobą podobieńs twa do p rawdy.

W końcu mamy je szc ze  t e l egram z Trzeb ini i  z 28.  czerwca ,  
k tó r y  p rawi  o nowem zwyc ięs twie  Derwisza  Baszy nad Cz erno-  
górca mi  pod Kita D i r u d i n e ; ale dla ocenienia j ego musimy oczek i ­
wać j e sz c z e  b li ż szych  szczegó łów od obndwu s t r on  walczących.

Depesze telegraficzne.
P a r y ż ,  1. lipca. Dzisiejszy M onitor  za w ie r a  r ap o r t  jenerała  

L o re n ce z  z Or izaby z 22.  maja z szczegó łami at aku na Guadeloupe,  
z  k t ó r eg o  się pokazuje ,  że a r ty le rya n iep rzyjac ie l ska  u t rzymywała  
t r afny  ogień,,  i Ze j ene r a łow i  p rzedstawiono mylnie ważność Guade-  
loupy.  Wojska  odznacza ły  się podziwienia godną walecznością,  ale 
w  końcu musiały ustąpić.  S t ra t a  w oficerach wynosi  15 poległych 
i 20  ranionych,  a w sz e re go wca ch  162  poległych a 285  ran ionych.  
S t r a t a  nieprzyjacie la  wynosi  1000 ludzi .  Na wyżynie pod Ainazoc 
oczek iwa l iśmy do 11.  m a ja . sp rzy mi e rz eń có w  meksykańsk ich ,  k tó rzy  
mieli  po łączyć się znami ; ale czeka liśmy napróżno , gdyż Zuloaga 
z a w a r ł  5.  z r an a  un.owę z Jua re ze m  , k tó r ą  zobowiąza ł  t,ię neu t ra ­
l izować armię j e ne r a ła  Mart jueza w czas ie pobytu naszego pod Pu- 
eblą.  To  rozprógzy ło  nasze z łudzenia i wykonal i śmy odwró t  bez 
żadnych  p r zeszkód .  Je n e r a ł  L o re n ce z  po t wie rdz a  wiadomość o 
świe tne j  po tyczce  z 18. maja,  w któ re j  nieprzyjacie l  u t r ac i ł  ch o r ą ­
g ie w  i 1200 jeńca ,  a oprócz  tego miał  150 poległych  i 250  ranio ­
nych.  S tan  zd rowia  j e s t  pomyślny,  duch w wojsku doskonały.

K o p e n h a g a ,  30.  cze rw ca .  Ber l ińska g az e t a  don os i :  Król  
sz we dzk i  p rzybędz ie  17.  l ipca do Danii i zabawi  do 19go.

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 1. lizca.

Hotel rosy jsk i :  PP. l i r .  W oózick i  Kaz , z Olejowa. — Skibniewski  L .,  
c.  r .  m arsz ,  szl  , z Podola.

Hotel eu ro p e jsk i :  S ta rzyńsk i  Boj., z D erew ni.  — Dunajewski E d w ard ,  
z  Krulicza.

Hotel L anga  : Georgu t  B az . ,  z Mołdawii.  -  K reczm er  Józef, dr .  med.,  
z  Bakończyc. /

Hotel angie lsk i :  Meltrus Jan ,  c. k. major, z Sz iąska.
Zajazd podolski:  L isowski Edw.,  c. k. prz .  pow., z Ottynii,
Zajazd Kuhna : S ta rk  Józef, c. k. p rz .  pow., z Komarna.
Pod Tygrysa  : Zulanf Julian, c. k. prz .  pow., z S zcze rca .
Zajazd Krynick iego :  B aczyńsk i  M., z  Kunina. — Croisse L .,  z Roszelowa, 

' n> r
Wyjechali ze Lwowa.

Dnia 1. lipca .
PP .  Śliwiński W ła d . ,  do B erezn ik  — Krasucki Alex , do Ja s t rzęb icy —  

K orzen iow ski  Piotr ,  do Kupiczwol:.  — Uluniceki Kw.,  do Ja rem k o w i .  — Nie- 
zab itow ski  Kw., do Ptuchowa. — Oberlyńsk i  Stan.,  do Tuezkowa. — Furgar ten  
M aur.,  do B rześc ian .  — (Ir. S tadnicki St . ,  z Polski. -  I l r j  Dzieduszycki Z., 
do Medwcdowiec. I t r  Dzieduszycki Miecz., do Krakowa. — Pucha lsk i  Nar,,  
do Żurawice.  — Reindel Ant., c. k. kap  , do Woliey. — Torosiewicz Michał,

do Pottwy. — Krzysztofowie* F r . ,  do Karlsbadu. — B rie śe iań sk i  Alei.  , ÓĄ 
Krakowa. -  Z.n h.ir iasiewicz Mik.,  e. k. prz .  pow., do Krakowa. — C z a j k o w s k i  

Mik., do Medwedowiec.  — W róblew ski U ład . ,  do C zortkoua .  — i t r .  KomBief 
Bron.,  do Borowa. Cbadziński Jan, dr. med.,  do Przemyśla.  — Starzewskl 
U L ,  c. k. notar junz,  do Stanisławowa.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
D nia  1. lipca 18Q 2 .

Po-a

B arom etr
yt

paryfi. spro­
wadzony do
0'' R.*»&um.

Stopień
ciepła

według
Reaum.

Stan  po 
wietrzą  
w ilgo­
tnego

Kierunek i siła 

w ia tru

Stan

atmosfery

7. god. z rana  
2. god. po poł. 
lO.god. wiecz.

344 50 
323.63 
^23.73

-n 13.8
-f  18.0
•+■ 14 2

80 2 
63.4 
35.3

p iłuil.-wsch. st. 
pe łudniowy n 
zachodni B

pochmurno
«
tt

T  kń A  T l i i .
D ziś-  w  t e a l r z e  niemieckim: , ,D ie  E n l l u l i r u i i f f  v o m  J I a 9 '

kenJialle'%  komedya  ze śpiewami w 3 aktach.

K u r s  l w o w s k i .
Dnia 2 lipca.

Dukat  holenderski 
Dukat  cesa rsk i  .
Pó łim perya ł  zł.  rosyjski 
Rubel  s re b rn y  rosyjski 
T a l a r  p rusk i  . . .
Polski ku ran t  i p ięciozłotówka . 
Gaticyj. listy zas tawne w. a. za 100 zł. 1 

n p v ni. k. za 100 zł.  I
Galicyjskie obligaoye indemnizacyjne /  
5 % Pożyczka  narodowa \
A k c y eg a l .  kol. żelaz .  Karola  Ludwika  '

go tówką towarem
zl. c. zł.

wal. austr. 6 3 6 7
•a tt 6 4 6 9
*• •: 10 39 *0 Ł2

tt 1 98 2 —■
?» tt 1 ■67 1 90
» tt

78 95 79 50
82 95 83 62

kuponów 70
81

63
67

71
82 '

18
50

225 60 2 i7 60

Telegrafow any kurs  w iedeński papierów  i weksli
Dnia 2, lipca,

Z pożyczki naród, po 5% za 100 z tr .  82 05. Metaliki po 5 "/ za 100 *’•
70.75; po 100 zł.  — — ; po 4%  za 100 zł. —— . O b 1 i g"a c y e i » '
d e m n i z a c y j n e  N iższej  Austryi po za 100 zł. — , -  5 W ęg ie r  —
Galicyi ; Bukowiny — . — ; Akcye B anku narodowego sz tuka  818 - •
Instytutu kredytowego dta handlu i przemysłu 210 2 0 ;  n iższa -au s t r .  to w a r* ) '  
stwa eskomłowego — .

Ł i s i y  z a s t a w n e .  Galie , instyt,  k red .  po 4% za 100 zł. —. —.
W e a L l o w y .  Za 109 zł.  południowo niemieckie j waluty  . —.

Lipsk 7.a 100 talarów — . Londyn z ;  li) funtów sz te r l .  127 60. Medyola®
za 100 zł.  waluty sns tryack .  — , — . Paryż  za t n o  fk —

K  u r s  z ł o t u .  Dukaty ces. mennicze 0 .09 ,  dukaty ces. pełnej wag* 
— — . korony —.—, półkorony —. —. S re n ro  125.—.

H i  B e g g   —■■■ ■  -   - - —  - - ------------------a
Kurs giełdy wiedeńskiej.

Dnia 30 eze iw ca .

I .  I M n g  p u b l i c z n y .
A- P a ń s t w a .  pien.

W rup ir. wał .  po 6% • • 60 —
Z pożyczki  naród, z proc. 

od s tycznia  do lipca po 6 % 82 40 
Z pożyczki naród. * proc.

od kw ie t.  dopażd .  po 6%  82 —
Z r .  1861, se r .  B. po 5% - — 
Metaliki po 6% . . . .  70.20
Metaliki z p roc.  od maja do 

lis topada po h°/g . . . . 
dtto. „ 4 
dtto. 
dt to. 
dtto. 
dtto.

P rz e z

'2 - 
h%

70 25 
62 25 
56 26 
41 -  
35 — 
14 -  

126 — 
91.50 
92  —

n ...........
do w yloa. ’/. r .  1839 

* 1854 
„ 1860 

Przezn a cz o n e  do losowań, 
z r .  18(50 po 1 (0  zł . . 93 75 

Renty Como p .  42 lir.  ans.  18.75
Wy lo s . obi. d a w r  |  

długu państ.  . ) * ? d Z S i  f "

P rz e z ,  do los, oM. 
drtw.dlugc państ.  
z proc.  w kraj:

I*

5  *O  e-

dtto. z  procent 
za g ran ica  .

B. K r a j ó w  
Niższej  Austry i  
W yż.  Aust.  i Sulb.
Czech ........................
M o r a w i i ...................
S z i ą s k a .................
S t y r y i ........................ 88_____
T y r o l u .................96.—
Kar.,  K ra in y . i W yb.  86-50 
" ‘“g i e r ................... 71 .50

4%  f 4.50 
h » V , U P —
.. n  - .......
V SVa?.*6 - -
« * % % 4 2 -
* 2% a?  50 
„ 1 % % 3 2 Ó 0 
■ 5%  6 7 . -
* 4 ‘/ s %61 60 
. 4 %  54 60

k o r o n n y c h  
87 -  
87—
67.50
90.50 
88.60

towar, 
66 20

62 50

62 10

70.30

70 40 
1)2 50 
55 50 
41 50 
36 —  
14.25 

127.— 
9 2 —  
92 20

94 — 
17—
68— 
<2 .— 
£6 —
48.60 
4 8 . -  
48 —
42.50 
38. -  
3 3 .— 
68 -  

62 — 
66—

87.50
87 50
88 5 0
91.50 
6 9 .—
88.60 
96.—
88.50 
7 2 . -

pien
^  7 ^  /B ana łu  Tein.  . .  70.75 
.£ S c i K r o a c y i  i Sławonii 7 2 .— 
; « ! *  jGalicy i  . . . . .  70.— 
c  g  « \SiediniogT. i B uków 69 75 
L o m .w e n .  poż. z r.  1850 95 —

po 5%  67. -
Dług Tyrolu

D ług Salcburga^

Dług Krainy

* . S ta n  o b l ig .
po 3 % za 100 zł.
u *Va% z» 100 zł- 
» 2V4% za 100 z<-
,  2 % za 100 zł. . 
a 1%% 100 l l -

3

4 % 54 50
3 ‘/ , % 4 8 —  
3% 40.50

towar.
71.26 
7 3 .— 
70.50 
70  50 
96 — 
68.—  
65.— 
49.60 
4 1 . -  
36. -  
29.— 
26.—

35.
2 % 28 .— 
18A % 2 5 —

d o i r i e a t y l . a l n .

. . 16.— 17.—
, . 14.— 16.— 
. . 12.— 13.—

U . — 12.— 
10.— U . —

822

A k c y e . '
Banku nar ............................ 820 —
Ii.st. kred. dla handlu po

200 zł. w. a......................  218 60 218 70
Niż.-austr. tow. eskomł.

po 500 zł ...........................  620 -  t:28.~
Półn.kol. polOOOzł. M,. 2024.- 2026.—
Tow. kolei żel. państw a po 

200 el. ni. k. czyli 500 fr. 254 —
Kol. Ces. Elżbiety p0 200 zł. 157,— 
Połud.-półn.-niem. kelei 
kom. po 200 zł. m, k. . 126 50 127. - 

Kolei Cisy po 200 zl, m. k.
po 140 zł- (70%) wpłaty 14?.- 147.-

Połud. kolei państ,, lomb.- 
wen. i central. - włoskiej 
kolei żel. p° 200 zł. w\ a. 
czyli 600 fr. z wpłatą
180 zł. (90%) • . . 294 50 286__

Kol. Far.  Lud. po *00zł. 
mon. konw.........................  225 50 226__

Kol. Preszb.Tyrn.  I, emis.
po 800 zł .m.k............................  43______

dtto. II. emis. po200zł. m.k.104.— 106._
Kolej Bnstehradzka p0
600 zł m. k.................... —.— 700.—

2 5 5 . -  
167 50

tow ar

1 8 6 . -

pten
Kolej Aussig .-C iepl.  po

£00 zł.  m. k ........................184.-
Kol. Bern .  Ross.  po 200 zł. 

dtto. z pierw szeństwem  
po 200 zl.  m. k. . . . — . — 800.— 

Kol. Grac.-Kófl.  i Tow, 
górn . po 200 zł. w. a. . — . — 159-— 

Auetr. towarz .  żegl, par.
po 500 z ł . m . k ....................  432.— 4 ?4 .—

Lloyda w  Tryoócie po
500 zl. 11,. fr........................  220 -  225 .—

Mostu łańc. w Peszcie  po
500 zł.  m. k .......................  395 -  397.-

T ow . młyna par. w Wied. 
p, 500 z ł.  111. k. . . .  396 — 398.— 

P o w tz  a u s t r .  Tow. gaz. 
p< 250 zl.  m. k. . . , 2 1 0  -  215 —

tt .  L i s t y  z a s t a w a ć .
O

i .anku n a r o - ł 6ipt ' ‘>° ? > 104-  ™
dowego ( 10 - 5 %  1 0 1 - 1 0 1  60

a  B o.,. k o n . F “ ,;d%  , „
1 los.  po 5%  9 1 ,— 91 25

B anku  n a ro -  ( na
dowego ) « « » * » •  —

w wal.  austr .  1
dowego ( p rzez ,  do lce .

( po 5% . 8 6 —  86.15 
Gal.  Tow. k red .  po 4%  . . 79 25 8 0 .—

6. O b ligaey t z prawem  
picruszeństna.

Kolej Elżbiety po 6 ”£ za
1O0 z ł .  m. k .......................  97 25 97.60
detto detto w s re b rze  
uproc za 100 zł.  w. a. 100 — 100 25 

T ow . aus tr .  kol. państwa
po 500 f r ..............................  135—  136.

Kol. Lomb. wen. po 500 fr. 134—  134 50 
Kol. półD. po 100 zł. m. k. 93 50 94. -  
Kol.  Gloggn. za 100 zł.  . 83 50 8 4 —  
T o w . żeg. par. na  Dnn.

za 100 zl. m. k ..................9 6 .____ 9 7 —
Lloyda za  100 zł.  . . . 90 —  91 —

C .  L o s y .
lnst .  k red .  dla handlu po 

100 z ł .  w. a ......................  133 80 1 3 4 .-

pien. towar
T ow . żeg. pa r .  d» D un.po

100 zł. m. k .......................  94 — 95.«“*
Pożycz.  T ry e .p o ld O zł .  w.a. 121. — 122.-- 
Poży1'*. miasta B u d y  po

40 z ł .  w. a ...................... ..  S7. — 37.50
E sterhazego  po 40 zł. ni. k 97. -  98
Salma ,  Wi ,  „ 39 50 40 -
Palfiego „ 40 „ ,, 38 — 38.7’
Clarego 40 „ „ 36 75 37 •"
S*. G inois , 40 ^ w 38 — 38 26
W indiscl igratza  20zł.  „ 22.75 23
W aldste ina  fco J, ”, 25 . _  255(1
K eglcr ichs  fp h n 15—  , 5

W e k s l e ,
(N a  3 m ies iące .)

Amsterdam za 10!) zł. h o l .   107 2*
Augsburg  za lOGzł. w. p .-n 106.50 106 6*1
Berlin  za  100 Ul.  . . -  —  _
W rocław  za 100 lal.  . . — __
F ran k fu r t  za  100 zł.  w. p .-n 106 70 103 70 
Genua za  100 lir.  piem. , — —X

i Ham burg za  Kto M. B. . 94 25 94.óp
I L ipsk  za  100 tal . . . ____
! L iw a rn a  za  100 lir .  tosk.  . — 50 ^
, Lcr.dyn za 10 ft. g.,t . 126 83 1 2 7 .- '
iLugdnn za  100 fr. , ——  —
Medyolan za 100 zł.  w. a. — —  —
Marsylia za Ł00 fr. . 5 0 . ^
Pai*yż za 130 f r ..................  50.10 60.20
Praga  za 100 zł. w. a. -
T ry es t  za 1(M> z!, w. a. . — — __
W enecya za lOOzt. w. a — — __

(31 dni p 0 Uka Kaniu.)
100 piast.  woi. —, — —

. Konstantynopol za  100 piast.  tu r .  — • ̂

K u r s  z ło ln .
! pien
i Dukaty ces. men. . 

dtto. pełnej wagi
K o r o n a ....................
20frankówka . . .
R osyjsk i im pery. .
T a la r  związkowy .
S reb ro

ton 
6 . 
6 . 

17. 
10. 
10. 

1 .
— —  ■ ...............................   125.

1 K urs  korony w e. kasacb  13 zł.

6 0 5
6.05

17.36 
ln .09
10.36 
1.88

124.50

Odpowiedzialny Redaktor Adolf R u d y ń s k i . X c. k. 'jalict drukarni rządow ej.


